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Zaliczenie na trzy mięsiące złotych  dziefięć 
są miesięcznie złotych cztćry, numer pojedyuczy 


groszy dziesięć. 


[Imrona SŁAWIAŃSKIE, 
„Dziś Ratymir. 


Barometr Stopuie 
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Wiadomości zagraniczne. 
POLSKA. 
Warszawa 13 Stycznia. 
J, 0. Xiążę Namiestnik królestwa, z wno- 


szonych do siebie próśb, o pomieszczenie w 
wojenno-naukowych zakładach Cesarstwa młodćj 


szlachty tutejszego kraju, dostrzedz raczył: że 


ojcowie i krewni częstokroć starają się 0 to 
po dojściu już młodzieży do wieku, w którym, 
aby przyjętą być mogła do pomienionych zakła- 
dów, a szczególnićj do pułku szlacheckiego, 
wypada zdawać trudny z wyższych nauk exa- 
meń. W skutek czego zdarza się niekiedy, że 
wysłana ztąd do $. Petersburga młodzież, z 
przeznaczeniem do pułku szlacheckiego, niebę- 
dąc w stanie zdać lam przepisanego examinu, 
odsyłaną bywa napowroł, Z narażeniem skarbu 
na próżne wydatki. Z tego powodu Jego Xią- 
Żęca mość, rozkazawszy ogłosić W gazetach i 
dziennikach gubernialnych Królestwa program 
examinu, składać się winnego przez młodzież 
do pułku szlacheckiego wstępującą, polecił za- 
razem podać do wiadomości wszystkich, którzy» 
by życzyli synów lub krewnych, liczących już 
lat 13, lab blizkich dojścia tego wieku, pomie- 
ścić w zakładach wojskowo:naukowych, aby po- 
przednio udawali się z nimi do właściwego gle 


mnazyum gubernialnego, po wyexaminowanie 
wedle programu, i po uzyskanie świadectw o 
należytem ich usposobienin. Swiadectwa tako- 
we załączane być powinny wraz z innemi do- 
wodami, przy prośbach, o przyjęcie młodzień- 
ców do pomienionych zakładów, wnoszonych. 
Powyższą wolę Jaśnie Oświeconego Xięcia Na- 
miesinika, oraz program examinu (w przekła- 
dzie Polskim, Kommissya Rządowa Spraw We- 
wnętrzuych i Duchownych, podając niniejszóm 
do powszeclnćj wiadomości i stosowania się, 
nadmienia: że Jego Xiążęca Mość zlecił Kura. 
torowi Warszawskiego naukowego okręgu, wy- 
dać slosowne rozporządzenia, aby w gimnazy- 
ach gubernialnych słuchano niezwłocznie rze- 
czoną młodzież examinów, -wedle programu, i 
wydawano jéj stósowne o tem świadectwa, 

P. O. Dyrektora Głównego Prezydującego w 
Kommissyi Rządowćj Spraw Wewnętrznych i 
Duchownych. - 

(podpisano) Jenerał Lejtnant, Senator, 
Pisarew. 
* Dyrektor Wydziału, Radzca Stanu, 
J. Badeni. 
Dyrektor Kancellaryi, 
S. Starynkiewicz. 
PRUSSY. 
Berlin 10 Stycznia. 

N. Pan ojcowskim ożywiony życzeniem, 

aby stósunki kościelne archidyecezyi kolońskićj 


l 
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nąbawiające umysły mieszkańców tamecznych 
obawy i niespokojności, przez przywrócenie u- 
regulowanćj arcypasterskićej administracyi zno» 
wu uporządkowane zostały, w tym celu już od 
dawniejszego czasu z katedrą apostolską układy 
zawiązać raczył. 

Obopólnóm wsparte zaufaniem układy te, 
celu pożądanego nie chybiły. 

W skutek dokładnego uwiadomienia, że X. 
arcybiskup, Klemens August baron Droste von 
Vieschering, na zdrowiu zapada, i że z tego 

owodu zarząd dyecezyi dla niego uciążliwym 
ł trudnym slaćby się mógł, J. Swiątobliwość 
Papież, po zasiągnięlóm zdaniu i przyzwolenia 
X. arcybisknpa, nznał środkiem stósownym, a- 
by mu za przyzwoleniem N. Króla, Koadjutora 
z prawem następstwa przydano, który odtąd 
archidyecezyą w móc pełuomocnitwa apostol- 
skiego zarządzać będzie. Stosownie do tego 
J, Swiąłobliwość Papież wydanem pod pierście- 
niem ś. Piotra breve z dnia 24 września r. 
Z., w moc pełnomocnictwa swego apostolskiego, 
biskupa Spirskiego, X, Jana Gelssel, z powodu 
mądrego i powszechnóm zaufaniem zaszczyco- 
nego zarządu dotychczasowćj dyecezyi jego, ka- 
tedrze apostolskiej w imieniu N. Pana przed 
wszystkiemi poleconego, Koadjutorem z prawem 
następstwa i apostolskim administralorem archi- 
dyeceżyi kołońskićj z wszysikiemi potrzebnemi 
i stósowneini fakultetami, mianował i usta- 
nowił. 

W wykonanin tego breve, które N. Pan 

pod zastrzeżeniem na przyszłość praw kapituły 
metropolitalnćj kolońskiejt, która zawsze wier- 
nćj pieczołowitości o dobro dyecezyi dowiodła, 
potwierdził dotychczasowy biskup Śpirski; X, 
Jan Geissel, po otrzymanem poprzednio uprzej- 
mém zezwoleniu N. Króla Bawarskiego wezwa- 
ny został, aby przy dworze tulejszym królew- 
skim się ukazał, by w urzędzie Koadjutora z 
prawem następstwa i apostolskiego administra- 
tora archidyecezyi kolońskićj przysięgi wierności 
i poddaństwa wykonał. 
+ Przyjąwszy lo wezwanie, prałat na dworze 
królewskim się przedstawił i dnia dzisiejszego 
w powierzonym mu urzędzie przysięgę homa- 
gialną w ręce Króla i Pana wykonał. 

Do X arcybiskupa barona Droste N. Pan je- 
szcze pod dniem 15 października r. z. nąstępu- 
jące wydał pismo: 

»Przewielebny Xięże Arcybiskupie! 

«Jesteś zapewnie już uwiadomionym, że 
przez mądrą pomoc dworu Rzymskiego sprawy 
kościoła kolońskiego załatwione zostały, i nie 
uszło to uwagi mojćj, że do pożądanego końca 
dotychczasowych, smutnych sporów, i chęć 


WPana się przyłożyła. Przed przeszło roklem 
dałeś mi słowo, Że swojćj zupełnćj wolności 
nie na to użyjesz, aby do Kolonii powrócić. 
Dolrzymałeś go sumiennie, i oświadczająciWPa: 
nu z powodu tego szczczególne moje zadowo- 
lenie, zwracam WPanu słowo jego, przypu- 
szczając wszelako, że jeżelibyś życzył sobie n» 
dać się do Kolonii, jednak podróż ta nie pier= 
wćj nastąpi, jak po przybyciu Lam mianowane= 
go Koadjutora i po objęciu przezeń zarządu ar- 
chidyecezyi. Myśli téj, jakobyś w politycznych 
zabiegach udział miał, nigdy nie podzielałem, 
i władze moje dawuićj jnź do zbijania jéj stó. 
sownćj użyły sposobności. « Wiedząc jednak , 
że sam i WPana szanowna rodzina gorąco so- 
bie życzycie, aby ja sam oświadczenie to wy- 
rzekł, korzystam z tćj sposobności z ukonten- 
towaniem, aby oświadczyć, iż najmniejszego nię 
ma powodu do podejrzenia, jakobyś wpływu 
stanowiska i urzędu swego dla poparcia polie 
lyczno-rewolucyjpych zabiegów, albo dla łącze- 
nia się z osobami, do celów tąkowyeh zmie- 
rzającemi, miał nadużywać. Z szczerem ży” 
czeniem, aby deklaracya ta umysł WPana za- 
spokoiła, i aby WPanu Opatrzność długo je- 
szcze przywróceniem spokojności kościelnćj cie- 
szyć się pozwoliła, pozostaje z szczerym sza- 
cunkiem. 
Przewielebnego Pana przychylny 
(pod.) Fryderyk Wilhelms 

Paretz 15 października i841. 

Nowo mianowany Koadjutor tymczasowo za 
przyzwoleniem J. K. M. do Spiry powróci, aby 
tam potrzebne w celu administracyi kanonicznćj 
zawiadowanego dotychczas biskupstwa rozporzą” 
dzenia uczynić; następnie w ciągu lutego r. b. 
do Kolonii przybędzie i zarząd archidyccezyj 
obejmie. Wypadki te i środki wzbudzają nadzic- 
ję, że podług woli J. K. M. przywrócona zgo- 
da przez wspólne działanie wszystkich, do oj- 
czyzny szczerze przywiązanych, coraz mocnićj 


się ustali. 
FRANCYA. 


Paryż 8 Stycznia. 

Zapewniają dziś, Że minister spraw zagra- 
nicznych (p. Guizot) będzie się wprawdzie o- 
pierał obu projektom reformy, ale nie uczyni 
ich kwestyą gabinetową. Nieusunie ŻĘ = 
chociażby izba głosować miała za przyję- 
ciem tych reform. Jedną z tych reform jest 
oznaczenie urzędów Rie mogących się zgo- 
dzić z krzesłem w izbie deputowanych, drugą 
frzyłączenie drugićj listy sądn przysięgłych do 
listy wyborców czyli przypuszczenie tak zwa- 
nych (capaciććs )do wyborstwa. Pierwszą przed- 


slawia gabinetowi p. Garneron, drugą p. Ducos, 
obaj przyjaciele p. Thiers, 

Tymczasem Journał des Dćóbals mówiąc 
wczoraj o tym przedmiocie użył pewnćj ironii 
w wyrażeniu, że pewne wielkie jeninsze od- 
kryły, że we-Francyi znajduje się jeszcze ośim 
lub dziewięć tysięcy ludzi zdolnych do wyborów, 
aktórzy nie posiadają tegeprzywileju:» Obra- 
żony tym tonem dziennika Rozpraw, przyta= 
cza dziś Conslitulionnel mnóztwo znakomitych 
mężów będących za tym projektem, a którzy 
bynajmnićj nie należą do lewćj strony. Naj- 
przód wymienionym jest pan Montalivet, ten 
istotnie w reku 1830 będąc ministrem spraw 
wewnętrznych, projektował powiększenie ciała 
Wyborczego przez przyłączenie de niego owych 
capaciłćs, Wtedy; to musi dziwnem się wy- 
dawać, reforma ta, tak teraz upragniona, od- 
rzuconą została przez izbę. Powodem tego od- 
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rzucenia byłe panujące jeszcze burzliwe nspo-. 


sobienie przeciw Bnrbonom i: ztąd nsuwanie 
wszelkiego wpływu legitymistów na deputacyą 
bo wtedy po dopiero nastąpionym upadku sta- 
rej panującćj rodziny we Francyi, wszyscy 
prawie należący do w mowie będącćj katego- 
ryi, te jest posiadający stopnie naukowe, otrzy- 
mali takowe, tudzież różne posady od starej 
dynastyj; ci przeto ludzie mający powody przy- 
chylności de dawnćj rodziny, gdyby zostali do 
ciała wyborczego przyjętemi, mogliby zbyt wiel- 
ki wpływ na wybory strennictwu legitymiczne- 
mu nadać. á . 

Dalej przytacza Constitutionnel p. Dufanre 
jako dawanego obrońcę reformy wyborów. Jake 
kolwiek nic niemówiącóm zdaje się przytoecze- 
nie tego imienia, nie można jednak nie postrzedz 
w tem zamiaru, przypomnienia temu mężowi 
powinności jaką miał spełnić na teraźniejszych 
posiedzeniach i odciągnienia go od stronnictwa 
minisieryalnego. Prawie wszystkie dzienniki 
dynastyjnćj opozycy!, sypią panu Dufaure; ka- 
dzidła z okoliczności wybrania go na vice-pre- 
zesa izby, ale nie zapominają przytém dodać, 
»że powinien się teraz zdecydować, czy chce 
nadał należeć do strony ministeryalnćj czy do 
opozycyi.« Podług Sdecle znajdeje się on je- 
szcze na rozslajnćj drodze, w którćj nie lru- 
dny mu będzie wybór jeśli nie zechce pójśćjza 
przykładem pana Dupin, który zostawszy wy- 
branym na prezesa izby, odstąpił od łewćj stro- 
ny i teraz zupełnie stoi odosobnionym. Przy- 
szłość okaże, czy pan Dufaure przyjmuje dobre 
rady jakie mu są dawane. Ale le pewna, że 
ta znakowiia większość jaką miał przy swoim 
wybraniu na vice-prezesa, pochodziła od lewej 
strony i lewego środka. Bczwątpienia siron- 


nictwo to chciało przy tej sposobności naprawić 
błąd przeciw przyzwoitości, jaki poprzednio po- 
pełniło głosując za panem Lamartine przeciw p. 
Sauzet, À i 

Co się tycze położenia gabinetu względem 
izby w tej kweslyi reformy, wystąpi on zgo- 
dnie z swemi zasadami, przeciw  wszelkiemu 
projektowi, któryby miał na celu otworzeuie 
drogi radykalnym reformem. Oświadczył się prze- 
,te przeciw obu projektom reformy przedłożo= 
nym obecnie izbie, ale nie będzie ich uważał 
za kwestye gabinetowe, i dla tego nie edstąpi 
od steru chociażby izba projekta te przyjęła. 


GRKECYA, 
Ateny 10 Grudnia. 

W dniu 28 Listopada przed połuduiem od- 
było się uroczyste poświęcenie pomuika w Nau- 
plii, przeznaczonego dla poległych w Grecyi wo- 
jowników bawarskich. 

Tutejszy komitet wychowania oświadczył 
zamiar założenia tu wspaniałego opartego na 
krajowym interesie zakładu wychowania. Pie- > 
niądze potrzebne ua wystawienie gmachu nateu 
ceł przeznaczonego, Zostały zebraue z dobro- 
wolnych składek w kraju i zagranicą: 

Zawyrokówanie przeciw dwóm członkom 
niegdyś tak strasznćj bandy zbójców, pod do- 
wództwóm znanego Mamatakis; którzy podług 
brzmienia wyroku mieli zostać ściętemi za po- 
mocą giłotyny, nie megło być wykonane w 
przeznaczonym dniu 4 Grndnia, z powodu nic- 
zręczności 1 braku deświadczenia wykonawcy 
sprawiedliwości. Urzędnicy sądowi którzy mieli 
polecenie dopełnienia tego aktu władzy wyko- 
nawczćj, zaniedbali przekonać się: wcześnie o 
tecbnicznóm usposobieniu mistrza, co było po- 
wodem publicznćj skandalicznćj sceny. Skaza- 
ni zostali z plaeu exekucyi odwiezionemi pod 
mocną strażą da Pyreus i tam w Ścisłem wię: 
zienia zamknięci. W parę dni późnićj to jest 
dnia 4 Grudnia, kara śmierci tych dwóch wi« 
nowajców wykonaną została na cmetarzu w blis 
skości Pyreus, przez rozstrzelanie. 


CHINY. 

Do Marsylii przybyła poczta wschodnie. in- 
dyjska, przywożąca gazety z Bombayu aż do 
dnia 1 Grudnia, zawierające bardzo ważne wias 
domiości z Chin, które sięgają d. 20 Paździer- 
nika. Wyprawa angielska przeciw Emoy — 
wyspie, posiadającćj port obszerny i bezpieczny 
w wielkićj zatoce, twerzącćj obwód Fehkien, 
z którego większa część herbaty przychodzi — 
najpomyślniejszym skutkiem uwieńczeną została. 
Anglicy wyspę tę opanowali i tam (według po- 


dania) 500 dział zabrali. Wielki kanał chiń- 
ski, do Pekinu wiodący, Anglicy blokują. Nie- 
sie oraz pogłoska, że Anglicy wyspę Tszusan 
znowu zajęli. 


PRZYJECHALI DO KRAKOWA, 

Od dnia 17 do dnia 18 Stycznia. 
Królikowski Felix ob., Majer Józef, Theimer Ale- 
xander, de Mattei Konstanty, Gautier Anna z towa- 


rzysiwem tancerzy akrob , Rąbkowski Jan, Sikorski 

Mikołai, z Polski; — Krynicka Teodora, z Galicyi;— 

Hirschfeld Szymon, z Pruss. ; 
Wyjeohali s Krakowa. 

Daniecki Karol. Danłecka Barbara, Nęcki Jozef, 
Jaworski Paweł, Natbmiller Julian ob., Brückner Jan, 
Zakrzewski Władysław ob., do Polski; — Radziwoń:- 
ski Jan, Wiikoszewski ob., Łętowski Marcelli ob. 
do Galicyi; — Strehler, Drescher Gustaw, Oesterlich 
Franciszek, do Pruss. 


Doniesienie Urzędowe. 


Nru 113. 
DyREkcyA OGÓLNA SZPITALI 


W Wolnóćm Miescie Krakowie 


Na dniu 20 b, m. i r. od godziuy 1I do 
4 zpołudnia odbędzie się w Ńekretaryacie 
Dyrekcyi Ogóloćj Szpitali licytacya żn minus 
na dostawę 200 centnarów słomy do Szpitala 
S. Ducha na rok 1842 potrzebnych, od ceny 
w kwocie złp. 3 za jeden centnar ustannwio= 
nój: życzący sobie podjęcia się ićj dostawy, 
złożą w miejscu i czasie powyż oznaczonych 
deklaracye cpieczętowana, wyszczególniające, 
za jaką cenę mniejszą, cd wartości za jeden 
centaar ustanowionćj, entrepryzę tę na siebie 
przyjmą, do których załączą vadium w kwo- 
cia złp. 60 ktore aż do ukończenia całkowi= 
tój dostawy słomy, jako kancya w kassie 
szpitalnej pozostanie; o innych zaś warun= 
kach tej dostawy w Sekretaryacie poimienio- 
nym poioformować się mogą. 
Kraków daia 5 Stycznia 1842 r. 
Prezydojący 
SCHINDLER. 
Sekretarz Tyralski. 


na 


Nro 107. | 
DYREKCYĄ OGÓLNA SZPITALI 


W Wolnćm Mieicie Krakowie. 

Zawiadamiając publiczność, iż na dniu 
20 b. m. i r. 9d godziny 11 do 1 z poludnia 
odbędzie się w Sekretaryacie Dyrekcyi Ogól. 
nej Szpitali w gmachu N. Piotra umiesaczo» 
nym licytacya du minus przez deklaracye o- 
pieczętowane, na dostawę narzędzi chirur» 
gicznych do szpitala Braci Miłosierdzia po- 
trzebnych, konsygnacyą w Sekretaryacie zło- 
Żoną, objętych, od ceny w kwocie złp, 130 
ustanowionej; wzywa mających chęć przyję- 
cia ma siebie tej dostawy; ażeby w miej- 


seu i czasie powyż wymienionych deklaracya ` 
swe wraz z wadium 1/10 części praelii fisch 
wyrówuywające, złożyli, w których wyszcze» 
gólnią, za jaką cenę mniejszą od szacnnku 
ustanowionego, eptrepryzę tę na siebie przyj- 
mują; z resztą o innych warunkach tój licy 
tacyi tudzież o ilości i jakości dostarczyć się 
mianych narzędzi chirurgicznych w Ńekreta- 
ryacie rzeczonym każdego czasu wiadomość 
powziąść mogą. 
Kraków d. 5 Stycznia 1842 r. 
Prezydujący. 
SCHINDLER. 
Sekr. Tyralski. 


Nro 715. 
DYREKCYA OGÓLNA SZPITALI 
W Wolném Mieście Krakowie. 

Podaje do wiadomości powszechnéj, że w 
Sekretaryacie Dyrekcyi Ogólnej Szpitali od 
będzie się na dniu 20 b. m. i r. licytacya na 
dostawę 40 par pantofli dla chorych w szpi- 
talu Sgo Dncha pomieszczonych; ustanawiając 
cenę jednej pary pantofli w kwocie złp. 1 
gr. 24; wzywa chcących się podjąć tej dosta- 
wy, ażeby w dniu i miejscu wyżćj wspomnioe 
nych od godziny 11 do 1 z południa złożyli 
deklaracye opieczętowane, wymieniając w 
nich za jaką cenę mniejszą od szacunku u- 
stanowionego, entrepryzę tę na siebie przyje 
mują, i do tych domieszczą vadium w kwo- 
cie słp. 10 które aż do uzupelnienia przyję» 
tej na siebie dostawy w kassi» szpitalnej po- 
zostanie inne zaś warunki licytacyi każdego 
ozasu w Sekretaryacie rzeczonym odczytać 
Robie mogą. ` 

Kraków d. 5 Stycznia 1842 r. 

Prezydujący, 
SCHINDLER, 
Sekretarz Tyralski. 


R GAWEN 


